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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

S a n k t-P c te rsb u rg , dnia  i4  p aździern ika .
* (z Ruskiego Inwalida.)

Dziś zrana o godzinie pół do dw ónast e y , 
^ a y j a ś n i e y s z y  G u s a r z  J e g o m o ś ć  raczył powrócić 
t u  z w ypra w y  Ture ck iey  w pożądanem zdrowiu,  
^ • e  podobna wystawić sobie zachwycenia tniesz* 
kańców tuteyszóy stolicy, gdy u j rze l i  powiewają- 

n a  Pałacu Zimowym chorągiew.  Przybycie  J k -  
15o C e s a r s k i k y  Mości było dla większey części m ie 
szkańców niespodzianern: tym żywszą jes t )  tyta 
serdeczniejszą nasza radość, szczęście nasze.

S a n J c t - P e te r s b u r g  d n ia  10 p a ź d z i e r n i k a .
(z t e j  ze gaze ty). '

W czora ,  o  godzinie lastey zrana, N a y j a Ś n i e y -  
8zY C e s a r z  J e g o m o ś ć  r a c z y ł )  z p o w s z e c h n ą  r a d o -  
ś c i ą , p r z y b y ć  d o  t u t e y s z e y  stolicy) w p o z ą d a n e n i
zdrowiu.

Gdy, w skutku sławnego wzięcia W a r n y ,  woy- 
ska  tureckie,  przybyłe  na odsiecz tey twierdzy,  t  
pośpiechem cofnęły s ię,  G e s a R z  J e g o m o ś ć ,  uczy
niwszy potrzebne rozporządzenia do dalszych dzia
łań wojenny ch, ku  rozłożeniu woysk Rossyyskich,  
Gtdzież naprawieniu i wzmocnieniu lor ty l ik a cyy 
t a> rtr.ny » Eamierzył  powróc ić  do St. Petersburga 
3 ’  ̂ p tzybye tu w dniu Narodzin Nayjaś it iet -
z e  r  o  w e t  M a t k i .  J e g o  C e s a r  k a  M o ś ć  r a c z y ł  

.p-zesiąść z okrę tu  P a ryż, na okrę t linijowy, Cesa
rzow a Pyl a r j a , i udał  się w drogę d. 7  paździer
nika.  Przez trzydzieści sześć godzin żegluga by
ła pomyślną; lecz po up ływie  tego czasu wszczę
ła się gwałtowna burza ,  jakiey naydoświadczeńsi 
nie pamiętają żeglarze. ( Od strasznego wiat ru Uszko
dzone zostały wszystkie rynsztunki ; > e dwadzie
ścia cztery godzin burza ucichła,  i po sześcio dnio- 
wey żegludze, okrę t  d. 8, o godzinie 5 zrana, za- 
tzuci ł  tiotwjcę w porcie Odeskim. C e s a r z  J e -  

o m o s c  , zabawiwszy w Odessie dwie godziny,  
aczy wyjechać w dalsza drogę,  i przybył  ta na 
amierzony dzień nayradośńieyszy, kiedy J e g o  G e -  
a f . s k ) i , \  Mości byaaymni.ey się jeszcze niespo-

dla siebie dwóch dział, z liczby zabranych na wa
łach Karsu ,  i na okazanie szczególnieyszey życzli
wości M o j e y  dla całego rodzeństwa W P a n a ,  k tó 
re  ją pozyskało przez odznaczające się W P a n a  za
sługi, mianowałem córkę  W P a n a  Alexandrę,  przez 
ukaz w dniu dzisiejszym do Kantoru  D w oru  wy
dany,  F reyl iną  N a y j a ś n i e Ys z c h  C e s a r z o w y c h .
W  Obozie p o d  Szum ią.
U n ia  2o lipca  1828 roku.

I I .
H ra b io  Ja n ie  Fedorow iczu!
' Składając Pan u  Bogu serdeczne dziękczynię-* 

nie za nowe powodzenia, k tóremi  uwieńczył  oręż 
Rossyyski w Azyi,  miło Mx jest wynurzyć zupeł 
ną M o j e  wdzięczność Wodzowi ,  którego roztro-

{mośó i męztwo tak wiele przyczyni ły się do zdo- 
>yeia K a r  su , Achałkałaku i H e r t w isu .  Do da- 

Wnieyszych czynów W P a n a  przyłączyły się inne: 
dzięki W  Pan u, grom dział Rossyyskich nabawia 
t rwogą Państwo Ol tomańskie i we wschodnich je
go p rowinc jach.  Pragnąc okazać osobliwe M o j E  
względy ku zasługom W Pana, mianowałem W P a 
na Szefem pólku Szyrwańskiego p iechoty ,  k tó ry  
ze wszystkich naywięcey się odznaczył pod W P a 
na naczelnictwem.  Zupełnie  jestem przekonany,  
że przezto jeszcze się podwoi gorliwość W P a n a  ku 
pod-ymowaoiu  prac  pełny ch  chwały ,  a polytecz* 
uych dla Oyczyzny.

Jestem ku W P a n u  zawsze przychylny.
O dessa d n ia  20 
sierpn ia  )8sS ;r.

Na autentykach podpisano własną J ego  C e s a r -  
s x i e y  Mości ręką:

N  I  K  O Ł  A  r .

N a jw y ż s ze  R e sk ry p t a
k tyd rsn e  do P. D ow ódcy Oddzielnego K or- 
K aukazkiego , J e n era ła  p iecho ty  , Je n e ra ł-  

ju la n tą  H rab iego  Paskiewicza-Erywańskiego.
(a Ruskiego Inwalida.)

I.
H ra b io  J a n ie F edorow iczu  !

®0wą wdzięcznością ku zasługom W P a n a ,  
j  ‘ ern i fenie W P a n a  o zdobyciu twier-

y arsu> Świetny początek , 'nadany teraźniey- 
szym działaniom wojenpym W P a n a  przeciwko Por-  

ie, p.zez Opanowanie twierdzy,  znakomicie uzbro
jonej ,  vse wszelkie potrzeby do obrony obficie o- 
P® rzoney, i walecznie b r o n i o n e j ,  są M i  nieWąt- 
p  twą rękoymią p rz y s z ły ch , memniey ważnych 
postępó\y , poruczonych W P a n u  -woysk , zawsze 

leiozdzielnych ze swoją walecznością i świetne- 
' dostojeństwami wojskowymi mężnego ich Po- 
odzcy. — Pragnąc zachować w  potomstwie W P a -  

pamięć tego c z y n u , zostawuję W P a n u  wybór

(Journal de St-Petersbourg.)
N a y j a ś n i e y s z y  C e s a r z  J e g o m o ś ć  r a c z y ł  wy

dać następny R esk ry p t  do S w e g o  Jenera ł -Adju -  
tanta,  Hrabiego PJorońCowa, Jeue ra ł -G ub ernato-  
ra Nowo-Rossyyskiego i Bessarabskiegoi 

H rabio  'M ich a le  Siem ionow iczu!
Wzywając  vVpana tymczasowie od obowiąz

ków Jenera ł -Gubernatora  prowincyy Nowo-Ros- 
syyskich,  do dowództwa oddziału woysk,  oblega
jących twierdzę W a r n ę ,  wprzódy jeszcze by łem  
przekonany, że długie W P a n a  doświadczenie woy-  
skowe i niezmordowana gor l iwość ,  około spraw 
Oyczyzny , usprawiedl iwią  zupełnie JV10Y wybór-  
Spełniłeś W P a n  M o j e  oczekiwanie: waleczni żoł
nierze Rosayyscy,  posuwając daiey roboty około 
oblężenie, wszędzie i w każdey chwil i  byl i zagrze
wani  przykładem W P a n a ,  a tuądre W P a n a  roz
porządzenia przygotowywały ich usiłowaniom nie
wątpl iwy  skutek.  Pragnąc okazać W P a n u  całą 
wartość,  jaką nadaję tey nowey usłudze, przezna
czam dla W P a n a  szpadę złotą, wysadzoną dyamen- 
t a m i , z napisem: za  zdobycie H  a rn y .  Niech ta 
szpada będzie na zawsze dla W P a n a  pamiątką te
go, tak chlubnego wypadku dla woysk Rossyyskich,  
a razem zakładem M o j e g o  zadowolenia i szczegól- 
nieyszey M o j ł y  wdzięczności.

Jes tem zawsze ku W P a n u  przychylny.
Podpisano: N  I  R  O Ł  A  F- 

fila p o kładzie  ohrqlu Miasto Paryż, 
w p rzy s ła n i p o d  f fa t n ą ,  d. 2g 
w rześn ia  1828 r.



Odessa dn ia  5 p a źd zier  ni/ca- 
(z Ruskiego Inwalida).

D. 3o września za trzymały się w przys tani  
Odesskiey, przybyłe z W a r n y  okręty linijowe P a r-  
m en  i N o rd -A d le r .  Przywiozły  tu znaczną licz
bę chorych i ranionych. Okrę ty  te zostawały na 
morzu przez diii 9.

-M-Nie_daw.no p r z y b y ł  d o O dess yJ ene ra ł - po rucz ruk  
SzepieleW ,uwoln io ny  z woyska  dla słabości zdrowia.

(Journal da St*Petersbourg.)
Dwadzieścia s tatków przewozowych z ży

wnością wypłynęło  temi dniami do W a r n y .
— W  ciągti ostatniego tygodnia sprzedano 

5ooo czetwier t i  zboża ozimego, pierwszego ga- 
t n u k u ,  po tOi r.  i 1000 czetw. zboża tegorocz

nego po 11 do n |  r.  Małe par tye zboża, codzien
nie na nasz rynek  przyb yw ając y  prędko znaydtl- 
ją kupców* i są płacone po i i  do i 2 r.

— P P .  R o u rg o in g , pierwszy sekretarz p o 
selstwa Francuzkiego w Iłossyi, Który się był za
ciągnął,  jako wolontaryusz do szóstego korpusu 
pod Sylislryą,  wsiadł d. i b. m. na bryg angielski 
N ancy■, dla połączenia się pod W a r n ą  z posłem 
Fraucuzkim.

N a r w a  d . g p a źd zie rn ika .
(Journal de S t .  Pe tersbourg .)

O k rę t  angielski  d wu-masztowy, Scypion, pod 
dowództwem kapitana R.  Spencelly  , płynący ż 
L o n d y n u  do St. Petersburga,  z różnemi towarami,  
zmuszony b y ł  przez burzę, około wy spy K ochiam i, 
zrąbać' sw e maszty) wczora, o godzinie 6 wieczorem, 
w p a d ł  na mielu nę pod wsią U d rin a , i wodą się 
zalał; kapi tan z śiedmią maytkami  ocalili się w sza
lupie,  lecz dwóch maytkow utonęło. Tegoż dnia, 
okrę t  angielski t rzymasztowy Cam pertow n, k tó ry  
a balastem wy płynął  7. H u ll  do W  ihorga, rzucony 
został na przylądek H a o k , o 25 wiorst od 
burga;  statek cały się zdruzgotał;  kapitan D. H a li 
z 15 maytkami  ura tował  się; lecz większa część icll 
rzeczy i zapasów zginęło.

R ew el, d n ia  €  p a źd z ie rn ika .
(Journal de St.  Pe tertbourg).

W c z o r a ,  między drugą a trzecią godziną z 
południa,  wszczęła się tak gwałtowna burza, iz i n 
spektor  , znaydujący się na s tatku strażniczym, 
przed nowym portem woyskowyin,  widząc grożą
ce niebezpieczeństwo, umyśli ł  o godzinie 9 wieczo
re m  zdjąć przeglądaczów, i udaó się do portu k u 
pieckiego,  dokąd przybył ,  utraciv\ szy rudel  u s w e y  
szalupy , k tórą natychmiast  straszne fale w p ę d z i 
ły  pod robinet  ; gdzie się okrę ty  opatrują w wo
dę. Burza zamieniła się wkrótce  w wicher ;  statek 
w izyyny  porwany został w nocy i zaniesiony na 
brzeg Ekate rynenta lski ,  gdzie Osiadł na mieliźnie 
i  rozbił  się ; widać  tylko teraz maszt jego i część 
t y l n ą ,  na k tórey postrzegają jeszcze ki lku ludzi; 
zwierzchność jęła się ś rodków potrzebny ch d o ich o -  
calenia. Okręt  lubecki  A n n a  G ertruda, pod do 
wództwem kapi tana H a rm sen a , p łynący  z Peters
burga  do Lubeki  , był na tenże brzeg Wpędzony; 
kapi tan  z osadą zmuszony był ra tować się łódką; 
jakoż szczęśliwie przybyli  do brzegu. Szalupa M ir -  
noy, p łynąca  z Rygi ,  znagloną była podciąć swóy 
maszt w drodze, Burza  ciągle t rwa z równą gwa ł 
townością.

R y g a , dn ia  8 p a źd z iern ika .
(Journal de S t .  Fe tersbourg .)

W  nocy z d. 5 na 6, powstała tu  gwałtowna 
burza  z p ó ł n o c y . k tóra t rwała  z równą niemal 
gwałtownością  do połowTy dnia następnego. W i e 
le s tatków,  uwiązanych ze strony północney mo- 
*tu mieskiego , lub stojących na rzece ,  niedaleko 
s tamtąd , pozrywało z kotwic; a przez wzajemne o 
siebie uderzenia  zostały, uszkodzone , mały  statek 
rossyy ski , p łynący z Arensburga Z pszenicą; jako 
też cz tery łodzi  kur landskich,  z k tó rych  dwie,  na
ładowane by ły  zbożem, zatonęły. Okręt  angiel
ski A g n ie szka ,  kapi tana L iridsa ja , niźey stojący 7 
na r z e c e , równyż los spotkał ;  ale spodziewają się s

go ura tować '£ s tatek pruski  z balastem na LrzPg 
b y ł  wyrzucony.  W  B o ld e r -A a ,  pięć statków, 
stojących na rz ece ,  osiadło na miel iźnie ;  ale nie 
są w niebezpieczeństwie.  Okręi angielski  A lliance, 
pod dowództwem kapi tana G. B illi u t., k tóry  dopeł
niał  swego ł adu nk u d r z e w a ,  i statek szwedzki 
A m f i t n t o , kap.  B e rg m a n n a  , uderzone zostały, 
jeaen po drugim , o brzeg D undm unde  i zupełnie 
strzaskane; osada pierwszego, złożona ze i i  Judzi, 
ocałi łasię;  a z 16 ludzi osady drugiego, ura towa
ło się tylko 6 na maszcie, z "których jednak 3 w k ro t 
ce umarło; między utonionemi znayduje się kap i 
tan okrę towy i przegiądacz RoszkoW , k tó ry  b y ł  
na pokładzie,  dla czuwania nad towarami  u  y ład owa- 
nerni. Trz ec i  s t a t e k , we d le  świadectwa s terni 
ków,  T he Jea n , pod dowództwem kapitana C rn f-  
Jo rd a  , przyby ły  z L iverpoo l dniem przed burzą; 
z solą, znikł  w nocy,  i zapewnie Zginął: bó znalezio
no na brzeguDunainunde papiery,  do niego należące. 
W o d a  zalała niektóre inieysca mniey wyniosłe.

K r o l e w s t w o  P o i s t  i  e,
W a rsza w a  dnia  27 p a źd ziern ika .

(a Wai wakiejr )
.RocznicfA Urodzin J.  C. iV{V ISfryjaśnSeyszey 

Cesarzowey M a r y i  Fedorow M a t k i  szczęśli
wie Panującego nam Monarchy,  obchodzoną by 
ła na dniu wczorajszym w stolicy Królestwa Pol
skiego 1, jak nay,większą uroczystością. Z po w odd 
pamiątki dnia tego, J VV. W o ro n icz , Arsy-Bi-k  lip, 
Prymas, Senator,  od p ra w i ł  w Kosciela Metropo
l ita lnym s'. Ja n a , w obliczu W ład a Rządowych,  
tudzież liczni* zebranego ludu solenne nabożeń
stwo za jak najdłuższe życie Matki  sierot i nie
szczęśliwych , ukcehanay od ludów Monarchittl .  
JVV. Hrabia  V'VaUnty Sobolewski, Senator W o 
jewoda,  Minister  S ta n u ,  Presydujacy w Radzift 
Adnimis lracyyney Królestwa,  dał  świetny obiad 
W pałacu Namiestników Królewskich,  na k iórynt  
zna jdowały  się nayznakomitsze osoby. Bezpłatne 
widowisko w teatrze Narodowym, tudziai  oś w ie» 
cenie miasta zakończyły uroczystość dnia tego.

— NayjAŚsiEYszY Cksak* i K r ó l  Jmć postano
wieniami  z dnia 27 września (9 paźdsierniksj  r. 
b. na pokładzie okrętu P a r y i  pod W a r n ą  wyda- 
uemi, uayłaskawiey ozdobić rsczył  ordetetn Or* 
lii Białego'. j P .  Hrabiego cł*Błirtsiedel, p ierwsze
go Minist ra Gabinetowego i Sekretarza Stanu NayJ 
jaśniejszego Kró la  Saskiego, tudzież Jerzego A u 
gusta Ernes ta Barona de M a n te u ffe l , Ministra 
Konferencyi ,  Rzeczywistego Taynego R,-,dcę i P re 
zes) Najwyższego K<dtegium Finansów tegoż Nay* 
jaśnieyszego Króla  Saskiego. Orderem ś. S ta n i
sław a  Khssy Iszey J P. F ryder yk a Wilhe lma dtf 
T ra u ty e tte r ,  Radcę Nadwornego Nay jaśnieyszego 
Króla Saskiego i Kommiss->r*a pełnomocnego dd 
iifcwidacyi z Królestwem PolsVim;  KI aaay I l l c i e y  
J P .  Ludwika B r e n e r ,  Dyrektora  Kaneel laryi  W 
wydziale spraw zewnętrznych tegoż Króla; Klaś- 
sy IV tey  uakońiee, JP .  Kari .U A ohlshulter , Se
kre tarza Komrtii.-sarza pełnomocnego.

Postanowieniem teyż* daty. J P. Adam Łęski) 
Szambelati Dworu Królewsko-Polskiego,  Referen
darz Stanu Nadzwyczayny, Komuiiss. rz pełnomo
cny do l ikwidacyi  z S i o n i ą ,  mianowany został 
Radcą Stanu Nadzw\czaynym,  zaś: J  P. Jan L a -  j 
p ierre , Sekre tarz w Kommissyi Rządowey Przy
chodów i Skarbili otrzymał  ozdobę orderu s. Sta*  
nistaw a  K b s s y  IVtey.

Nakoniec postanowieniem z tejże t i a ty , N- | 
Cesarz 1 K r ó l  nayłaskawifey zaszczycić raczył  or
derem ś■ S ta n is ła w a : Klassy I l l c i e y  J P .  Alexart- 
dra Lirtsenbarth  , Kapitana  w Korpusie Inżenie- 
rów  woyska Królewsko-Polskiggo,  Klassy IVtey 
JP.  F ry d e r y k a  R o ssm a n a ,  Porucznika w tymżó 
Korpusie .

F  n a u c .Y A.
P a r y ż  dnia i 3 p a źd z ie rn ik a .

(Journal de St. Petersbourg).
P .  Saint Cricq, minister handlu,  przesłał  d< ! 

t. m. do Izb handlowych naszych miast  nadmcSJ 
ich, okolnik następujący:



, M Mości Panow ie, Rząd K r ó l e w s k i  zcsl sl  u* 
Wiadomiony,  iż zam iar em  jest Rz ądu  Rosgyyskie-  
go blok ować Dard melie,  w celu przec ięcia d o « o -  
*ii żywności  i pot rzeb w o j e n n y c h . w y s y ła n y c h  do 
■Konstantynopola. Skoro  ty lko b t i z y m a m  -wiudo- 
^tość, | e  ta b lokada  nas tąpi ła  rzeczy wiście,  z p o 
sp iechem Uwiadomię W 'P P .  z m e \  s trony.

„  1’eraźnieysza kom mu nik acya  jedyną jest, o k to .  
r e y, podłu g  sta tecznych p ra wid e ł .  j akich się F r a n 
cy* t r z y m a ,  względem b l o k a d y ,  mogę W  P P .  n- 
^ i a d a m i ć .  Proszę  przyjąć  etc.  „Sain t-C ricq  ’’

— Unia i  paźdz ie rn ika  , dywizya  A lg  ęr.-fca 
'V T o r r e t t e - C h i c a , o c / t e r y  mile na zachód A l 
g ie ru,  zniosła 4 s ta tk i  kor -a rsk ie ,  k tó re  się by ły  
s ch ron i ł y  do p o r tu  lego nazwiska.  P o r t  len,  u- 
zbrójony j 5 tą do 24ch  dział  został  mocno uszko* 
dzony.

— M o n i to r  S dnia 8, zawiera  r a p p o r t  m in i 
s tra ha nd lu ,  podany  K r ó l o w i  dnia 5 i p o t w i e r 
dzony przez J .  K.  M-. Myślą  jest minist ra,  iż po- 
*> teczną  byłoby  rzeczą mianow ać kotnmisyą ,  zło
coną t  cz łonków i z b ,  k t o r e y b y  poruczoop było 
rozważyć ,  jóki jest nayp rzyzwoi t sz y  sposób u r z ą 
dzenia handlowego,  po trzebom F r a n c y i  nay lep iey  
odpowiadającego ,  i p rzegoto wać  rozwiązanie cel- 
nieyszych zadani o stanie naszych kra in  mających  
" m n i c e ,  o wpro wadzen iu  w e ł n y ,  o ta ryfie  żela- 
*»ey, o , k ła da ch  to w aró w ,  o pravvacli zbożowych,  
*. *" d. T e  rozmai te  przedmioty  na przysz łem p o 
s iedzeniu zostaną podane  do rozwagi  izb p r a w o 
dawczych .

~  List  z<Mar3ylii  p o d a  paździe rnika  dono* 
*'» co na s tę pu je :  „  O krę t ,  k tó r y  dnia i 3 wyszedł  
J N a w a r y , i u ,  p r zymo - ł  now in y  z Mors i  : reszta 
konwoju,  to jeat ; r e g i m e n t a , kawa le ry i  i wie lk ie  
t*cciągi arty Ueryczne  p rz y b y ły  dni* 6 września:  
po t r zebow a ły  one tylko  l i s t u  dni n a o d b y c i e  d r o 
gi. U w laoamioją na# z K a l a m z t t y ,  że wiele już 

ai - ow cale ła d n y c h  postawiono,  a w jednym 
E nic jenerał  Maison z w y c ia y n ie  jada. Miasto 

arsyfia,  z p rz ycz yn y woy ny  na Wsch odz ie ,  do- 
Uające zs ta tnówania  h a n d l u ,  stara się nagro- 

6 8?kody stąd pochodzące ,  przez usta wicztiC 
do G r s c y i  uinóztwa i y w n o ś t i .  Dos ta r 

czyl i śmy :33  s U tko w- przewozow ych.
3 o ' , .*y. P rassy h y d r a u l i c z n e ,  p rzeznaczone

^Ciskania siana przed paków aniem na okrę ty  do
a re ), spodz iewane  są \v Tulonie  z Carcassone i 

* Reziers,
n ,  “  pi*®oy z głó ivney k w a t e r y  z Peta l idi  
{■ lorea) przez P .  Maye do swego oyca w Lyonie ,  
Uwiadamia,  że A ra b o w i e  nie zmierni*  uc ieka ją ,  v 

)u  ̂ w ie lk a  ich  l iczba m a y d u j e  się u nas.
,, ~  Ponoszą * Rouen:  „ Spółziotnek nasz P.
w ' u m ’ *r e ^ ‘.t e kt  i d y r e k t o r  robót  około drogi  
P° -lamizą, jest t e raz  w naszych m u ra c h .”

P a r y ż  drua i4 p a źd ziern ika .
p - i t  (* l»a»ety Warsiiwakif/f),

łóiro, ° °''v n |k F abvier  p r z y b y ł  wczora  di) lu-teyszey stolicy. 1 1
Odebrane  tu  l isty z N a w a ry n u  pod dniem 

10 września dotaoszą, i i  tego diiia b y ł  wie lk i  ruch  
w wo.ysku naszem w Morel ,  gdyż Ib ra h im  Basza 
^>e chc iał  z swojetni egipeyanarni  ws iadać  na okrę-  
kii" oysko nasze, k t ó r e m u  różnych  rzećzy bra-  
p  *e» zamyślało przymusie  go siłą do Ustąpienia,  

u® *n° jeden o k r ę t  do M l-bzandryi, a drugi  do 
,0r'" i  dla Uprzątnienia t rudnośc i ,  jakich Ustąpię* 

sta ,z? a r , 0, Nareszcie dnia logo września pó 
k i  l°T  * ohirn Uledz, i Zaczął w siadać na stat-

i • rl6ey.  ̂®*łowie Moca rs tw sprz ym ie rz onyc h  
( 913 ®1 ?  ̂ do E g in y ,  J fiS( nadzieja,  iż M orea  hę-

l a*6 ' t  * T *  0S"  ° ^ 0,‘zot|a: t r udno  bowiem,  ażeby 
oo l u r k o w ,  ma jących  pozostać ,  d aw a ło  odpór.

n  , ~~ D nia i 5  —
Gazeta. handlow a L ugduńska  donosi  co n*- 

ęphje:  „ B r y g a d a  J e n e ra ła  Seb a slia n i zdobyła
s?lu rn iem Koron. W o y s k o  nasze okazało zapał  i
' rię' . two, k tóre  naypięknieysze  czasy wojenney  sła* 

n*s*ey p rzypomina ją .  P u ł k  ósmy l in i owy  po- 
•Osł niejaką stratę.  ” G azeta  F ra n c y i  udzielając
? w i a d o m o ś ć ,  o t r zym aną  prze* M a rsy lią , spra-*

w i e d l i w ą  czyni  uwpgę  i iz bardzo  pot rzebują  p o 
twie rdzenia :  bo gd yby  była p ra w d z iw ą ,  rząd m ia ł 
b y  bez w ątp ien i a  wczesnieysze doniesienie,  ntz G a 
zeta pro  w incyonalna.

S ł y c h a ć ’ ciągle,  iż H r a b i a  de la F erro n a ys i 
w róc iw szy  z podróży swojey,  o t rzyma urząd  P r e 
zesa R ady  Minist rów' .

Dnia u  b. m. wieczorem przyb y ł  tu z L o n 
d yn u  goniec , w y p r a w i o n y  od tamecznego Pof ła  
aus t ryackiegc  i w kilka godz in udał  się w dalszą 
d r o g ę '  do W ied n ia .

Od niejakiego czasu daje się pos trzegać czę
s ty  bieg gońców między M a d ry te m  i L o n d yn em , 
D. 12 1;. m. p r z y b y ł  z M a d ry tu  goniec do Pos ła  
Hiszpańskiego w tutnyszey. stolicy, k tó ry  n a t y c h 
miast  w y p r a w i ł  go do L ondynu .

.  Tulon dn ia  2 p a źd ziern ika .
(Journal de St. Petersbourg).

W c z o r a  wieczorem,  b r y g  Kuse, od byw ający  
k w a r a n t a n n ę  w po rc ie  tu lońsk im,  odebra ł  rozkez 
w yje chan ia  na tyc hmi as t  do L ew an tu .  Domyśla ją  
się, iż on wiezie nade r  ważne  depesze do je ner a
ła  Maison i admira ła  R i g o y ,  zawiera jące  od p o 
wiedź na listy t y c h  wodzów, pr zywiez ione  przes  
b r y g  H u ssa rd , k tó ry  tu p r z y b y ł  26 września.  G a 
li ot a K ró le w s k a  T o r c h e  ma w y je chać  dzśsia do 
M ar sy l i i  dla zasłaniania t r a n sp o r tó w  z a f r ak t ow a-  
n y c h  na ra c h u n e k  rządu.  3 ,2^0 m ło d y c h  żołnie
r z y k  E knntyr.gensu 1827 roku ,  mają jechać  na T u -  
lon, gdzie zostaną wcie leni  do r eg ime ntu  l iui jowe-  
go i do zasobow, k tó r e  tam są na zniodze. Z a s o 
by  t e ,  ty m  s p o s o b e m ,  będą mogły  w pot rzeb ie  
w ys ył ać  p o s i ł k i ,  dla wztnoenieuia b a t a l i o n ó w ,  
z t iaydujccych się w Morei .

A n g l i a .

L o n d yn  dniu  v o p a id  z lernika, 
jłourcal de St. Petersbonrg).

K r ó l  postał  z W i n d s o r  dla powi tan ia  m ło -  
dey R r a l o w e y  Por tnga lsk iey .

—  Depntacya ze i 5o osob , szlachty i  k u p 
ców p o r t u g a l s k i c h ,  zamieszka łych w L o n d y n i e ,  
złożona,miała zaszczyt bydźprzypuszczon<ą,d.  7 t. m. 
przed  oblicze młodey K r ó l o w e y  D onna Maria, 
da Gloria ,- M a r g r a b ia  Pa lmella  przeczyta ł  mowę,  
na k tórą  K r ó lo w a  odpow ied z i a ła :  „  W i e r n i  Por-
„  tugclczy ko wie, wdzięczną jestem za ofiary,  k tó-  
„ r e ś o i e  ucźynil i  dla s p r a w y  niojey : za w i e r z c ie , 
„  że nigdy nie zapomnę o męczennikach  prawośc i .” 
Tu?  poty £nXiążę W elling ton  i iitv- inaM berdren  by l i  
p rzeds tawiani  K r ó l o w e y  przez margrabiego  l ‘a l-  
m e/lę• na powinszowanie  p ie rwszego  minist ra,  K r ó 
lowa tak odpowiedz ia ła  : ,, W je ra ,  Xiążę ,  iż za-
„  chowałeś koronę  dla mego dziada; mam nadzieję,
„  źe będę mia ła  ró nyż obow iązek za jey p o u t ć r n o  
„da c h o w a n ie  dla mnie.”  K r ó lo w a  ukazuje się czę
sto ua ba lkonie  i czyni  pow i tan ie  l u d o w i :  w y 
jeżdżała razy  k i lka  dla oddania odwiedz in m a r 
g rab ie m u  P a im elli i dla przejechania  się po m ie 
ście. Xiążę  E sterh a zy  i j enera ł  LSjonstjerna  by -  . 
li jey przeds tawiani  d iia 8, a Xiężna  E s te r h a z y  
z dziećmi swerpi,  tudzież s ek re ta rz  osad ł*. M u r 
ray  dnia g,

-r- K u p c y  por tuga lscy  uchwa l i l i  wczora ,  z ło
żyć K ró lo w e y ,  pod przew odn ic tw em  Jos. vati ZeU  
l e r , adres  powinszowania  , ber ło  z ło t e ,  i pyszny 
exe tnplarz  koi js ty ty tucyi  por tnga lskiey.

 i K u p c y  z Leeds  , k tó rz y  prow-adzą h a n 
del  z P o r t u g a l i ą ,  ućhw a l i l i  podać do rządu  p r o 
śbę; szukając pró tek ey i  d la  Angl ików’, zamieszka
ł y c h  w Por tuga li i .  Do krok u  tego powodem b y 
ł y  Uwięz ienia,  areszta i wy wołania  k i l ku  nrgo-  
cya n tó w  angie lskich w Porto.

-« P. Pee l  jest w Live rpool ;  miasto to of ia 
ro wało  mu p rawo oby w Aelst  w'a.

—  Gazeta d u b b ń s k a  u t rzymuje ,  l e  rząd  na- 
koniec  postanowi ł  zabronić  wszys tk im Urzędni 
kom Cywilnym i woyskovrym bydź uczęstnikami  
k lul iów pol i tycznych  i orauźys tów;  k lu b y  te ta k 
że spuści ły  z toriu od tego czasu , jak rząd  kazał  
wysadz ić  woysko do I r la n d y i  Północney .

— O t r z y m a l i b y  listy z G ib r a l t a r u  pod 2?



września. No w iny  w nich zawarte nie są takie, 
jakbyśmy żądali. Liczba chorych, była  5 i 6, a u- 
m arłych dochod .’ła 87-

—  Hrabia Gustaw Blii 'ber de W ulhstadt, wnuk  
marszałka polnego, zaręczył się we F loreńcyi, 23 
września, z drugą córką lorda margrabiego *ętLie- 
go Dallas.

— Gazeta T im es  zbija, jako w sze lk ie j  zasa
dy  pozbawioną p og łosk ę ,  po Paryżu rozniesio
ną, że woyska francuzkie w yydą z Morel, jak ty l
ko Ibrahim na okręty siądzie.

— Gazeta K u r y e r  oświadcza się upoważnio
ną do zbijania biegających pogłosek , względem

N t  f . M  0  Y  

0,1 b rzegów  M enu iii paźd ziern ika *
Dnia 10 b. rri. wieczorem' odprawił Się U* 

rqczysty p o g r z , z m a r ł e y  KrM owey WirtembeP*  
sk iey  w dow y. 7’ włoki jey złnźoao w grobie rodzi t t -  
nym królew skim  pod Kapl i cą  z a m k o w ą  w  L u ‘ 
dw tgsburgu. (1 Gaż. 11'ar).

W  Ł  O G H  Y .

M n ko nci d. 6 p a źd z iern ika .
(ż G aze ty  W arszaw skie j) .

Przybył tu z P a r y ż a  K aw aler  de Lamothe^ 
i mieszkać będzie jako Ajent rządu francu/.kiego, 

now ey  pożyczki, ułożeney przez Austryą z P P . R ot- dla przesyłania listów od Jenerała M aison  do P ct‘
szildami. ry za . Spodziewają się ta przybycia kilku okrę-

— Bardzo jesteśmy niespokoyni względem w y -  tć w  franpuzkieh. Onegday zawinął ta bryg Wo-
padków , które zeszły na przylądku JDobrey Na- jenny angielski z listami od rządu awego.
dziei. Szakka, K ró l  K afrów , pokolenia l i  at oda-    __
nów , zagraża temu miastu z siłą 5ooo ludzi.

—  Gazety Nowojorkskie pod 9 września za
wierają wiadomości z Yera-Cruz do 9 sierpnia;  
podług n ic h ,  komodor Porter ma postanowienie  
opuścić służbę mexykari»ką. W iadom ość o wzhę- 
ciu statku pocztowego z Bordeaux na wodach K u 
b y , którego osada została wy rżniętą, w ie lk ie  tu 
sprawiła wrażenie: kapitani okrętów kupieckich  
prosili kemmodora Porter, ażeby tam przysłał bro
n i i amtnunicyi. ,.

— Donoszą z Tortozy, że 3ch lu d z i ,  przeko-  
nanych o należenie do rozbojów m orsk ich , w  
grudniu roku zeszłego, stracono. Z Kitts pod 1 
września donoszą , że rozboje tak się u nich w zm o
g ły  , iż żaden okręt bezpiecznie tam przepłynąć  
nie może.

— Na giełdzie mówią, £e o ficerow ie  na p o 
ło w ie  żołdu zostający, otrzymali rozkaz admira
l i c j i ,  ażeby się m ieli v, gotowości.

— Dobywanie kopalni dyam entow ych  w o- 
kręgu T a ju co , w  Brezylii , przyniosło rządowi 
1,298,037 karatów dyamentów od roku 1772 
1818; a potym, kiedy rząd zaprzestał ich dobywa
nia, kompani ja,która je zadzierża w iła , przedała dya- 
mentow 1,700,000 karatów. Nay większy ił.dyamen- 
tów uotąd znalezionych w Brezylii waży i 38* kara
tów; znaleziony był w roku 1771, w blizkości rze
k i  Abaity, przez ubogiego negra, który w nagro
dzie otrzymał wolność i pensyi do iyw otn iey  5o 
funt. szt.

— * Dnia i5  —

(1 G aze ty  W arzzaw skiey).
Jedna ? gazet tuteyszych , donosząc z Dubli

n a > iż tam tw ierdzą , że na przyszłym Parlamen

T  u  R c  Y A.
O d g ra n ic  tureckich  4 p a źd ziern ika .

(z Gazety  W arzsawskiey .)  ^
P ow szechna G azeta  G recka  z dnia 5 wrze* 

snia umieściła następujące postanowienie Prezesa 
Grecyi , wydane dnia lg o  tegoż miesiąca przed 
wyjazdem jego do zatoki K orona: „ K r a y  Grecki* 
Pre. zes Grecyi. 'Poczytując sobie za powinność w y 
jechać tląd na czas niejaki i udać się do brzegów  
M essenii, « razem p ragnąc , aby zwyczayny tok 
.inleressów rządowych nie doznał spóźnienia lub 
przerw y, skłonieni pobudkami, które dały powód  
do rozporządzenia z d. a5 czerwca, w skutku którego  
wyznaczyliśm y w tedy jeneralną kotnmjssyą rządo
wą, stanow im y,eo  następuje: 1) W spomniona K om -  
missya rządowa, złożona z traech Probulów, i 2ch 
w zpółpracow ników , dw óch  członków Panhellenio-  
nu, jwdnego z wydziału spraw zagranicznych , a 
drugiego a wydziału w o jn y ,  u łatwiać będzie za
chodzące p rzed m io ty , jakia do niey n a le ż ą , w e
dług otrzymanych od nas poleceń. A r ty k u ł  2) 
Sekretsryat Stanu pozostanie w teraźnieyszey sto
l ic y  rządu, a Sekretarz Stanu j e s t  upoważniony  
do przyyrnowania wszystkich listów  i przełozen  
do nas. A rtyk u ł 3). Sekretarz Stanu (Pan Spirt.d. 
T r ik u p i)  je»t tłumaczem, przez którego jeneraiua  
kom missy a rządowa przesyła potrzebne zaleceniaj  
gdzie należy »

W spom niona gazeta donosi d z ie j  z D gi- 
n y  pod dniem 5 września: „Dnia 27 sierpnia w ró
c i ł  tu ze S p ezzy i  nadzw yczajny  kommisara Pan  
P ia rio  C apodistrias , brat Pr -s*. W czora w ie 
czorem wsiadł Prezes nó fregatę Rossy yską M e/e

cie  podany będzie bil, dogodny dla Katolików, n a  i dziś rano w yp łyn ą ł z tuteyszego portu. Pan  
czyni następującą Uwagę: „ W ie ś ć  ta doszła nas A u g u s ty n  G apodistrias  (drugi brat Prezesa) udał
w  ostatnich 5 lub 6 dniach z ddbrego źródła, i się dziś .rano za nim na okręcia wojennym Gre- 
szczerze życzemy, aby się potwierdziła. To pe- ckim  A lex a n d er . Dziś nakoniec przybył tu Stra
w na, iż obecny chw iejący  się stan długo trw ać  tarcha D. Ip s y la n ti  dla rozmówienia ssę z Praże
n ie  m o że ,  i że Xiążę W ellin g to n  musi wkrótce sera, lecz go już nie zastił. Okręt Francuzki, któ-
przerwać milczenie, równie szkodliwe1, jak nie po 
trzebne. ”

P o r t u g a l i a .
L izbona  dnia  24 w rześnia.

ry tu wczora wi*czor«ra zawinął, zap ew n ia , iż 
woyako Francuzki* przybyło  do zatoki Meśaeń- 
sk iey .”

Prezes G recyi postanowieniem z dnia 29 s ierp
nia nakazał utworzyć półk artylleryi,złożony z 6ciu  

(Journal de S t .  Pe tersbourg.)  batalionów, którego wybór składać mają iitnące
Postanowieluiem jednen, zalecono, ażeby uni- juz dwa bataliony. Artyllerzyści będą mogli co- 

w ersytet w Koimbrze, gdzie w ięce j  2,000 znay- rok 3 miesiące bydź na urlopie. Służba trwa  
duje się uczniów, b y ł  na ten rok zamknięty. 4  lata. Kto 12 ochotników zaciągnie,, doznawać

— Zniesiony został przyw iley , wydany kom- 'będzie rozmaitych korzyści i w z g l ę d ó w .  M łodzi  
p»nii pew ney, na utrzymywanie linii statków paro- maytkowie z Id r y i ,  S p ezy i  i Ip s a r y  będązapown0 
w y c h  między Porto i Lisboną, tym celem , aże- szczególniey użyci do artylleryi.
b y  mogła bydź nieustanna komtnunikacya między ________
teini dwoma przedaieyszem i miastami królestwa.

Pozwolono drukować. Z  polecenia J fP . Litewskiego W ojennego Gubernatora.
A ndrzey K ucharski R zeczyw isty  R a d ca  S tanu  i K aw aler<

*v D rukarn i R edakcyi.

1



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 128.
TPilno dn ia  s 4 P a id s

O B B f l B A E f l l J L  
i  H M IIE P A T O P C K A  r o  Bocnurnam  ejiŁHare 

AoMa oirn, C. llern ep S y p rcu a ro  OrieKyncicaro Co- 
Blinia cumi> oStaB jiaem cfi: nrrio Bb o h o jo i npe/taem - 
c a  ci, ayKpioHnaro iiyć.iKMiiaro m opra ąajioateHHOe 
M npocpoH ennoe neaun,i;n>ioe MMt.nie Ko.TJie.jKCK.are 
CeKpeiuapa laB pm iM  EropoBitna MBaHOBuna ; co- 
c in o a ip ee  MorHAeBcKoft PyCepHui Koni.iCKaro f lo -  
BBina Bi* ^epeBHHxi, IJepKOBHme 36 11 P y^ H i 59 h  
Tiiorog5 MyasecKa no.ia aymi»,niicaHHbix,b 110 peBH3iii 
l 8 l6  I O^a, CŁ pO»ABHHbIMH IIOCA'li peBHaiii , co BCOIO 

UpiiHa^jiejKaipeio k i  hjimż, 3e»tJieio h bcjuciimt, Ha 
o no u cnipoeHieatŁ; ąa/i 'iaro Ha3na'ieHM cpoKH m op-  
XaMb Sy^yiparo 1829 roąa tJjeBpa.iHMpa nepBBiw 12, 
Binopbiń i 4 , h nrpem iii 19 h h c jii .  /K c.iaioiąiH  K.y- 
nm m , HMtHie c ie  Morym-b aB.niim .ca bb O neityH - 
CKifi CoBftnib noKa3aHHbixbHKCjn. hi, npucyAcniBeH-
H o e B p e M H  h  B H ^ e n i b  b i ,  o h o m ł  n p o a a B a C M O M y  H M t -
H i r a  o i n i c b ,  y c j i O B i a  h  t j i o p M y  K y m i e S  K p i n o c m H .

S K c r i e A i i u i o p Ł  U c m o j i o b c k h .

1 OJ Rady Opiek imczey St. Petersburskiey Ck- 
sakbkiego Domu wychowania ninieyszem ogła- 
szą się} w niey prłedaje się przez aukcyą, z pu
blicznego targu, oddiriy na ewikcyą za ominieoiem 
terminu , nieruchomy majątek K.ol!egialrtego Sa- 
kretarza Gabryela ieborowicza Iwanowicza, poło- 
aony w Mohilewskiey Gubernii w Kopysktm po
wiecie we osiach Cerkowiszcze 36 i Rudni* 5j, 
w ogóle g5 pici męzkiey dusz, zapisanych do re w jryi 
’ ‘6 1,1 urodzońemi po rewizyi, ze wszelką należącą 
do nich ziemią, i wszelkiem na niey zabudowaniem,
•* a czego naznaczono terminy do targów następu
jącego 1 ag roku w miesiącu lutym: iszy 12, ogi 
l i ,  1 5ct 19; życzący kupić takowy majątek z«- 
c icą przybyć do Rady Opiekuńczey w oznaeze- 
*>yo 1 dniach w czasie posiedzeń, i widzieć w  niey 
prze, ającego się majątku inwentarz, warunki i łor- 

P,Łcdaineg0 prawa.
Expedytor Osmołowski.

1 OJ W ileńskiego  Gubcrnialnego Rządu 
Lzasowey E xpedycy i ogłoszą się, ii, na uzyska
niu prowiantskiey za Łyda Ilruszki na leżności, 
11,488  rub. 51 kop. ass., oddany nanowo na 
publiczną przedaż murowany dwupintrowy dom 
porec/.nika Radcy Stawu L acbnickiego w  mieś
cie  W iln ie  za Z aw alncy  ulicy pod N. 1119 po- 
yzony, oceniony 2 5 ,g 42 rub. ass., z którego dzie- 

sięcio etma prpporcya dochodow pokazana 8 182 
S 1 ' '  0 c/-ego naznaczono terminy: iszy g,

Qgi 11 stycznia następującego iBeg f o k u ,  a 
ci ostateczny we 3 miesiące od dnia pierwszego  

w ydrukow ania, które poźniey nastąpi w  Sankt- 
petersburskich albo Moskiewskich gazetach;za
tem życzący należeć do targów, zechcą przy- 

ydż do ley E xpedycyi na wyżey pomienioue 
6rminy. Dnia ao oktobra 1828 roku.

Sow ietn ik  D nitfewski.
Sekretarz Sokołowski.
Naczelnik Stołu Konarzewski.

1 Od Rządu Gubernskiego Lit to W ileń sk ie 
go. j wie wiadomości mieysea teraźuieyszego  
po iytu Szlachcianki Racheli Bartoszesviczowey, 
stosnjącey prctensyą do podsąduego Dementia  

ybakowa i jego wspólników za skradzione rze
czy na 201 rubel , 'itiimo zrobioney przez Sąd 
Ntzszy Ziemski IR tu Trockiego publikaty gdzie 

" toszcwicztiwa przemieszkiwała , ninieyszytn 
°Słasza się, aby wspomniana Szlachcianka Ra
chela Bartoszowiczowa jawiła się do S^du Grodz?

ernika v s. 1828 Roku.

kiego P ttu  W ilk  omierskiego na przeznaczony  
N a y w y ż s z y m  ukazem d. i4  lutego 1800 r. 
czteromiesięczny termin, dla wykonania przepi-  
saney ukazem Rządzącego Senatu d. g grudnia 
1826 roku nastałym, przysięgi, pod utratą na
leżności za niejawieniem się na termin. Dnia  
20 października 1828 roku.

As«esor Józef Szulc.
S kreta-z Jamontt.

W iuceuty  Leonowicz Sekretarz Kolleg.

l  Z pow oda opóźnionego rozesłania b ile
tó w  prenumeraty na dzieło moje pod tytułem: 
P szczeln ictw o krajow e , tu dzie ł chodowanie 
pszczó ł i  t\ d. nie mogłem go, podług przyrze
czenia w  prospekcie wyrażonego, latem d ru ko
wać: wszakże i ten czas poświęcałem praktyce 
w  pasiekach. Pierwszych dni listopada wyjeż
dżam z W a rsza w y , jedyni* w  celu  zadość u -  
czynienia tey obietnicy; a zatem proszę szano
w nych K ollektorów , o n eawłoczue odesłanie  
uzbieranych pieniędzy za rozebrane bilety, do 
kassiera Lycaum W ołyńsk iego  w Krzemieńca  
osiadłego. Międzyboż 1 paździer. 1823 roku.

Mikołay W itw ick i.
Pozw olono drukowaó. Dnia o3 paździer

nika 1828 roku. Canzor Kollagialny Assesor 
Ignacy Szydłowski.

Oslrzeienie: N>Żey podpisany, mający p re-  
tensyą o własność majątku Haniew* alias K a
miennego Logu Olechnowskiego nazywającego się 
w  W ileń . Peia położonego i summy, tradycyy-  
uym sposobem na majątku Szuksztalach w  tym
że W ileń . Pcie i dworku w m ieśc ie  W iln ie  l e 
żących opartey, do posiadającey dziś rzeczone  
majątki nieprawney poseiorki JPani P e l icy a a -  
ny z Uibnnowiczow Wołżyriskiey, ogłasza, aby  
nikt pod jakimkolwiek bądś pozorem z pom ie-  
nioną Wołżyń^ką żadnyeh u m o w  i układów  ty
czących się majątków pojaśnioayek nieaawierał,  
gdyż prze/.emnie, jako prawego onyeh aktora i 
pretensora ka odpowiodzl pozywanym będzie.  
1828 Roku mca paździor. 29 dnia.

Jan W a lick i.
P ozw olono drukować. W iln o  dnia 22 paź

dziernika 1828 r. Cenzor K ollegialny Assesor I -  
guacy Szydłowski.

1 Na mocy approbaty L ittew s lco -W ileó -
skiego Gubernskiego Rządu, pod datą 2 lipoa  
idącego 1828 roku, założona została fabryka  
tylui.iu, o klórey mam honor ninieyszem Sza
nowną Publiczność zawiadomić, ^  w  rzeczoney  
fabryce znayduje się wszelkiego gatunku tytan,  
pod własną nią formą , w  rozmaitym papierze 
ułożony, na jakowym bedzie wyrażony drukiem  
następny napis: f l a g s ta f f  Super fin e de M a 
ryland, ponieważ tyluń takowy z nayprzedniey- 
szych marylandzkich liści jest przygotow any,  
przeto forma takowa na dziewięć gatunków jest 
podzielona, których cena Sortu oznacza się na
stępująca:

1. Sort pierwszy ta  funt 1 kop. 4o Srebr.
2, Sort — 45 —~



5. Sort . . . . • . —  5o —
4 « — . . . . . .  ' 6 o ——
5 . ............................................ —. 8o —
6.  —  . . • • . »  —  90
7.  S o r t  za funt  1 r a b .  i —  —• srebr.
8. — ..........................1 kop.  30 —
9 .  '■■* . . » . . 1  " 8  o  '
T a k o w y  ty tu ń  podpisem i picozęci i  mą w ła 

sną jed ną  białą,  n d ru g ą  z la ku  wyciśnię tą  n a 
cechowany  i odpowiedn ie  do tabl icy szczegółów 
w  paczkach,  po miernev i przyzwoitey cenie prze-  
d a w a n y m  będzie.  Podchlebiam sobie, 17, każdy 
z kupujących  rzeczony to w a r  przez do bry  gust 
i przek on an ie  o do broci  onego, zechce wszędzie 
zalecić,  i o fabryce  niojey d o b rą  opinią uczynić.

F a b r y k a  ta  współ  z magazynem do n i e j  
na l eżącym w domie oyca mojego Josiela T o b ia 
sza Sakheyu ia  pod N.  334  na Zmud/ .kiey nlioy 
jest  założona.  A bra ham  J. Sakhalin.

W o l u o  d r u k o w a ć  Po l ic meys te r  Chrząs towski.

/ 1. W  domu J W .  Pi łsudzkiego przeciw K l i 
niki ,  jest u rz ędow y  małoco używ any  Koc»yk 
b a r d z o  letki,  de  sprzedania;  dowńedzieć si§ mo
żna u Possesorki  tegoż domu W .  K u l i k o w s k i e j  
Rejentowey .

W o l n o  d ru k o w a ć  Pol icmeyster  Chrząstowski.

3 Sąd Glh L i t e w s k o  W ileński 2 D e p a r 
t am en tu  W r e m i e n n e g o  w sp ra w ie  k o n k u r s o w e y  
E x d y w i z y i  funduszu  nieżyjących Dominika  i A- 
polonii  z Dom ań sk ich  T y s z k ó w ,  po Dekrecie  
S ąd u  Ziem. P t u  W i l e ń .  .1816 r .  kw ie tn ia  18 d. 
nas tały ni, 7, p o w o d u  założoney appellacyi  przy
sięgi w w ykonan iu  za t r zym ane  były; lecz gdy 
8k to ra ty  za nies tannością s t ron  w oinieyszym D«* 
p a r ta m en c ie  pomazane zostały i ża d n a  prze
szkoda nie zachodzi,  co do oprzysięzenia , a w 
tern o skutk i  d e k r e t u  p o d an ą  była proźbn: p rz e 
to Sąd uiniey8/y idącego ro k u  1828 paźdz ie r
n i k a  9 dnia pos tanowił,  ażeby w tnteyszyui D e
pa r ta m enc ie  k aż d a  s t rona  pod u t ra tą  rzeczy s ą 
d z o n e j  przysięgę w ed le  ro thy  d e k r e t e m  z d a t -  
ty wspomnionym przepisaną ,  w y k o n a ła  w u p ł y 
wi e  czasu po dzień  1 lu t ego  nas tępnego 1829 
ro k u ,  o tem dla wiadomości  przez  Gazetę K u -  
rye ra  L i t ew skieg o t rzykr otni e  awizuje.

P r e z y d e n t  i K a w a ł .  J a n  l lossochacki .
S ek re ta rz  P a w e ł  W e r y h a .

2 Sąd E x d y w izo r sk i  Remisaą Sądu  Ziam.  
Wilevsk iego  tia rozdział  funduszów Assrsora 
Bi ldziakie  wicza us tanowiony,  po odbyciu ,  pi.-r- 
wszozjazdowey czynności i po przeniesieniu ju* 
ryzdykcyi  swcy do miasta Pt tgo  W i l ey k i ,  w kom
plecie  do  tegoż mieysca zebrany,  przez rezoln-  
cyą duia 9 praesent is zakroczoną  postanowił ,  iż
b y  kredy to ro wie mający pre tensyą  do funduszów 
tegoż Assesora Di ld*iuki*wic*a , z onymi do 
dnia  25 teraźii .  nica i r oku  przed Sądem sub amis- 
sioue s tawa l i .  D a t t  1828 r. 8bra  11 dnia .

Jus tyn Chomski Z. P.  W i l ey sk i .
K a je ta n  Kozieł  P .  Z. P .  Wi ley .

M ichał  Łap ic k i  Pisarz Z.  Wileyski .
R e j e n t  M ar c in  Bądzkiewicz .

s  Od N o w o g ró d zk ie j  Mieskiey Policyi.  N a  
mocy n k a z u  Li tewsko-G rodzieńskiego  Gu be rn i -  
alnego R z ą d u  pod d. 27 se p tem bra  tego r oku  
p o d  N.  5 5 1 7 8  na  r a p o r t  tey Pol icyi  przys łane
go; iż N o w o g r ó d zk i  mieszkaniec żyd J a n k ie l  Cha-  
nonow icz  H a r k a w y ,  wyjednawszy  z Nowog ródz 
kiego P o w ia to w eg o  K aznaczeys tw a  1 1 junii  t e 
go ro k u  ua  jeden r o k  pokorm ieżuy  paszpor t  
p o d  N .  g o i  , r. n im w  mies iącu l ipcu  znaydo-  
w a ł  się Oszmiańskiego P o w i a t u  w mias teczku 
Iw ju ,  1 po wyjeździe z niego do miasta W i l n a  
n i ep am ięt a  czy t a k o w y  paszport  zgubi ł na miey- 
scu  w  tem mias teczku,  albo też na dro dze .  P r z y 
mioty  jego w  tym paszporcie opisane,  są nas tę
pująca  : wzros tu  2 arsz. 4 } wiersz. ,  tw ar zy  
bia łey  czystey, g ładkiey,  o k rą g ła w ey  nieco su-  
ebey; nosa ś redniego ostrego; oczy szare;  w ł o 
sy ruse; wąsy tylko co wysiadają  ; usta szerokie ; 
p o d b ró d e k  os t ry ;  b r v i  r u s e ;  żonaty.  Zatem 
ażeby t a k o w y  był wszędzie pos trzegany,  i ażeby 
p od  tem imieniem k to k o lw iek  inny niemógł  ko
rzystać;  czyni sie ninb'yeze ogłoszenie.

2 Od Mobi lawskiey Mag is t ra tury  P o w s zec h 
n e j  Op iek i  ogłasza się, iż w niey będzie się p rz e -  
d a w a ć  z publ icznego targu nieruchomy mają tek  
ods tawnego K o r n e t a  Józefa Moskiewicza,  poło
żony w Kl iraowickim Poie wsi R o za lm o w a  3 a 
męzk ie y  płci  dusz,  ze znaydu;ąeynii  się w zbie
gach,  z n o w o  urodzonemij z fo lwarcznym z a b u 
d o w a n ie m ,  z» wszelką  nal eżącą  do nich ziemią* 
ocenione po locioletn iey p ro porcy i  488o rubl i ,  
za należny Magis tca turze  d ług;  życzący kupić ,  
zechcą pr zyby dź do tey Mag is t ra tu ry  na t e rm i 
ny: iszy 28, egi 3o stycznia,  a 5 ci 5 lutego »829 
r o ku. S ek re ta rz  Hołyński .

K u r t  1 vexlovc i p ien iędzy:
S t .  P »ter»i> ui % d n ia  16 p a ź d z ie r n ik a .

Na Londyn 3 rrti»#iące pens 10,*6, }}
  Ąaisztard&nt — 65 dni . cens —
_    _  — 3 mieS. — baj
  łŁ unb urg  — 65 dni szli. ban. 9 ni>ł

  — — 5 miss. — — 9t“j
^  B ary ł  7® dni santioi.
 _____________   3 mi es. — — i io }
Cterw.  zł. holend. . . • • * 11 r. 5o kop.
Rubel  złóty 3 86 —

Rubel  s rebrny . . . . . .  3 68}
N ieu sta ją cy  dochod K om m issyi um orzen ia  

długów;
6 j  assygnacysmi . . . . « —
6 j  s rebrem . . . . . . .  —

t a k o ż .......................................
R e w e l ,  dnia  5 pa źd ziern ika .

Na Londyn . . . * « - • pen ’. 10}
  Hamburg  . . . . .  6. szil._____
Rubel  s r e b r n y ............................3 rub.  69 kop.

Odessa d. 5 p a źd zie rn ika  
Na W i e d e ń  na 1 raws, kreye.  a5}
__ __ — — — 3 —— --------- 35}
— Liwormj  — 9° sold. 34}}, a4 rW
_  Marsyl ię — 3 rnies. sant. 111,
  Paryż na 3 miesiące . c -nt. 110
  T ry e s t  — 3 mieś. kreye.  26^5
Maclimud miękki  —  —

— — twardy — —
Rub .  sr. —  — —■ —
Rupje  stary — --------
— — nowy — —  ■—
Talar  hiszpański — —•
Czer. zł. holi. — —

proceO'

9ł»9ł*

i 4 r. 70 k .   '
12 r. 6 0 -----------------
5 r. 78 — 3 r. 79 k'
a r .  3 -------------------------
a r .  6 — — — —
4 r. 97 — — —

11 r. 45 — 11 — 5o



DODATEK DO GAZETY KURYER A LITEWSKIEGO. N. i,8.
W iln o  d n ia  s 4 P a ź d z ie r n ik a  v. s. 1828 roku .

K A T A L O G.
Swieżo sprowadzonych cebulek kwiatowych hollenderskich do handlu Karola H enryka 

kK a g n era  w  Rydze, z których wymienione pod liczbami od 1 do c 5 o mogą się utrzymywać w  
pokojach i oranżeryach, pod liczbami zaś od a5o do 5y5 w  ogrodach , a od Nru 0 7 5  do 43o w  
oranżeryach.

Za 1 sz tukę .  
H ia c y n ty  p e łn e , białe,

1 Al t es se  r o y a l e ...............
2 A la ino d e .........................
3 A m p h i o n .........................
■* A n u a  M a r i a ..................

Ulan che f l e u r ..................
b B i jo u x  des A m a te u r s .  . .
7 B u c e n t a u r u s .....................
°  C andid us  v io laceus  . . .
9 Lo eur  n o i r .........................
10 Cons tant ia  E l i s a b e t h  .
11 Cou ronne  b la n c h e  . . .
12 D a g e r a a d .........................

l )ou  G r a t u i t .....................
Donna  M a r g a r e t h a  . . .

*8 G e k r q c n t e  J n v e e l  v . H a r
„l e « i ................................... » .

*8 G l o r i a  F l o r u m ..............
17 G r a n d e  M a g n i f i c e n c e  - 
*8 G r a n d  M o n a r q u e  di

F r a n c e  ................................
'9  G r a l i n  von W e l d e r e n  .
20 H e r m i n e .............................21 Tr - a r n u s a n l e ......................
22 h.a ln°d e  epu ise e  . . . .
23 M a r m o n i e l
24 M i g n o n  de D e l p h i  . .
25 M i n e r v e .............................
26 Og, roi  de  Bazan  . . . .
27 Passe v i rgo  . . . .  

P e n e l o p e .........................
29 F e r i a n d e r  .................. ...
5o I t  a a d von S t a a t ..............
8 1 S u ł t a n  A c h i n e t ..............

t r i u m p h  B la n d in e  . . .
7 Viconuesse  de Degenfelcl 
^  V i o l e t t e  su pe rb e  . . . . 
o5 Vi rgo . .
36 Zooin er  Iv leed

H ia c y n ty  p e łn e  Żółto. '
^7 bouquet ,  o r a n i e  
^  ChrysoJore  . .
;°9 J a une c o n s t a n t ..............

—  s u p e r b e ..................
D  L ’or  v e g e t a l  ..................
<i2 Lou is  il’o r  . . . . . . . .
43 O p h i r ................................
■H iacyn/y p e łn e  czerw one. 
4 * B o u q u e t t e n d r e  
45 B r u i d s k l e e d  . .

47
43
4g
50
51
52
53

Delioe de  p r in te in s  
Demadosus  
D ia deme  de F l o r ę  ,
D i d o ..............
D ucbesse  de P a r n i e , 
I  los sanguineus  . , 
G e n e r a l  Bl ue  h e r  . .

54 G rootibrsl  (G rand  D u e ) 
u5 H o n n e u r  d ’Am  A m st e rdam .
56 H u g o  G ro  li u s ..................
o j  H o n n e u r  de  H a a r l e m  . 
58 I l l u s t r e  P y r a m i d a l e  . . 
5g I I  pas tor  l i d o ..................
60 L a  hen u te s u p r e m o  . . .
61 L a  D e l i c a t e s s e ..............
62 L o r d  Cas te l re igh  . . . .
63 M a d a m e  Zout rnann  . .•.
64 M a r q u i s  de la Coste . .
65 P h o e n i x  ............................

P r i n c e  r o s e ...............
l i o se  migr ionne . .
R o s e n  kranz  von F lo ra .  
Ro uge  c h a r r a an l e  . . . 
I touge  v e r m e i l ..............

71 S u p e r b e r o y a l e ..............
72 T e m p l e  d ’A p o l l o n  . . . 
70 Voors t  Von Dessau . . . 
H ia c y n ty  p e łn e  n ieb iesk ie .
74 A c l i v i i e .............................
75 A g a t h e  p y r a m id a le .  . .
76 A la m o d e ..................
77 B a r o k  .........................
78 B l e u  1’o n c e .....................
79 B u o e n l a u r u s ..................
80 D u c d ’Anjo u  . . . . . .

66
67
68
69
70

II K

7c
2 _

8c
4

8C
70

1 60
70

1 5o j
f)o t

— ?° i
DO
9°
70

— 70
1 20

70

2 _
— 5o
— 60

1 20
—
—

3
80

1 80
— 60
— 5o

70
— 5o

1 5o
3 —

—
__ 80\

1 —
— 60

4 __
1 20
1 5o
2 10
1 —
2 —

— 9°

4 —
1

'
10

9°
— 5o h

1 — 1
— 60 11

i 20 11• 1 5o J 1
1 20 l
1 — i
2 5o 1

— 60 )
— 60 l
— 7b 1
— bo l

i fhit'
2 1
2 ------- 1

1 5o i
2 5o t

80 1
__ 5o J

60 l

1 10 i

1 20
1 3 0 1

'— 60 1
1 10 1

80 1

1
— W l
—

9° 1
1 3o 1

— 3o 1
— 3° l

1 3
1

01
82
85
84
85
86

Za 1
Due Louis  de Bronsvic .

—  de L u x e m b o u r g  .
— d e  M e e k l e n b o u r g
— de N o r m a n d i e  . .

D u i n z i g t .............. ...
F l o r ę  p e r f ec to  . . . .

87 G l o b e  t e r r e s t r e . . . .
88 G o l i a th  . . . . . . . .
8g G r a n d  S u ł t a n ..............
!go H a b i t  b r i l a n t  . . . . .
91 I n c o m p a r a b l e  A ż u r .  .
92 Konig- Assingar is  . . .
93 K r o n e  von  I n d i e n  . .
9± La  h ien  a i m e e ...............
g5 L ’a m i t i e .........................
96 M i g n o n  de D r y f h o u d
97 Negros  s u p e r b e  . . . .
98 Nouvei le  m od e  . . . .
99 O ł d e n b a r n e y e l d  . . .
100 P asq ui n .  . . . . .  . .
101 Passe  t o u t ..................
102 P a r l e  p y r a m i d e  . . .
103 P o rc e l l a in e  s cep t re  .
1 o4 P r i n z  H e n  d r i k  v. P r u i  

s e n .......................................
105 B e i n e  d ’E sp ag n e  . .
106 Ro4 de  M ajo r  . . . .
107 — J o s e p h a t ..............
108 R o s r i g r a  .  ..............
mg  V e lo u r s  p o u r p r e  . . 
110 w  oczkach ,  nu  kieski  
n i  — —  — bi a le  .
112 — — — c z e rw o n e

Za 100 sz tuk w s iu g a t u n 
k a c h  h i a c y n t ó w  p e ł n y c h ,  z 
nazwisk ami ,  rób r . '

H y a c y n ty  p ro s to , b ia łe .
113 Ania l r i c e .........................
114 A p o l l i u e  .
u 5 Bel le  A u r o r ę ..............
116 — E s r e  .  ...............
117 — G a l a t h e e  . . . .
118 B l a n t l i n e .........................
119 D u e  de  C u m b e r l a n d  .
120 G r a n d e  b l a n c h e  roya le
121 G r a n d e u r  t r i o m p haute .
122 G r a n d  m a l t r e  roya l  . .
120 — P r e v o t ..............
124 K o n i g  D a v i d .  . . . . .  
128 K o n i g s - J u w e e l  . . . .
126 K o n ig in  y. S c h w e d e n .
127 L a  C a n d e u r ..................
128 L u c r e t i a .........................
129 L u i s t e r  von  H o l l a n d  . 

N obl e  de Venise . . .
P r e m i e r  n o b l e ..............
P r i n c e  G a l i t z in  . . . .  
P r o n k  J u w e e l . . . .  
Heine  d ’FIo l lan de  . . .

i o 5 R h a d a m a n t h e ..............
*36 S taa ten  G e n e r a l  . . . 
37 T r i o m p h e  B l a n d i n e  .

i 58 V a i  n q u e u r .....................
5g V o l t a i r e .........................
H iacynty p r o s te  Żółte.

4o A d o J i i a ............................
i 4 i A l u m e t t e ......................
i 4,2 B e l le  j a u n e ..................
143 Goldn e  P y r a m i d e  . . .
1 44 K r o u e  von  A u d a a n  . . 

O range  s u p e r i e u r  . . .
146 — —  Vlag- ..................

, PJu ie  d ’o r .....................
H ia c y n ty  p r o s te , czerw one .
i 48 A c t e u r .............. ...

49 A c t r i c e .............................
i 5o A i m a b l e  Louise  . . . .

— —  RoseUe . . . 
B e l le  D i a n e ..................

*53 C a r d i n a l .........................
154 E c la ta n t o  p a r fa i le  . .
155 F e u  a m u s a n t ..................
156 H e n r i e t t e  W i l h e l m i n ę  
167 J o h a n n a ............................ ..
58 L a  be au le  in e x p r im a -  

b l e ......................... ...

11. K Za 1 sz tukę . B R
— 159 L a  be l le  r o u g e .............. 3 __
5c 160 L o r d  W e l l i n g t o n  . . 3
4c 161 L ’e c l a i r ............................ 6
3c 162 M i g n o n e ......................... 1 __
6c 163 M o n a r q u e  du  mo n d e  . 1 5o
9 ° * i 64 M o r g e n s t o n d .............. - 90
25 i 65 Noble  p u c e l l e .............. I
8c 166 P a i x  d ’A m i e n s  . . . . 4 __
7° 1167 Pa la i s  d ’U t r e c h t  . . . 1 25

1 168 P l a i s i r  des Dames  . . . 5 ’
70 169 P r in c e ss e  W i l h e l m i n ę 0 __

l 4o . 170 P y r a m i d e  ro y a le  . . . 2 5o
1 4o 171 I l o u g e  v iv a n t .............. ... 1 _

4o 172 I l u b i n  von B e ng a len  . 1 5o
— 9 ° 173 Sup erb iss i ina  r u b ro ru m 3 __

1 20 174 T e m p l e  d ’A p o l l o n  . . * .
l 20 176 T h a l i a  ............................. 1 __

60 176 T r i o m p h e  d ’E u r o p e  . * —
9 °

l 20
9°

H ia c y  n t y  p r o s te  n ieb ieskie .

X 5o 177 Aemi l iu s  . . . . . . . . 1 4o
70/

17Q A p p i u s ........................... j
9°
5o
9°— 80

ł u r r  • * • *
180 B i s c h o f  r o y a l ..............

1 JO 181 B le u  t r io m pl ia n t  . . .
182 Combie de G l o i r e  . . .

3 20
1 25 3

— 70 i 85 C r e p u s c u l e ..................... 1 5o— 70 *84 D e o c l e t i a n ..................... 3 25
l 4o i 85 D o l p h i n ......................... 1 20

— 5o j 86 E l e u t h e r i a . . . . . . . 1 10
— 5o 187 E i n i c u s ............................ 1

5o 188 F r i i h e  G a l l u s ..............
189 G r a f  van B u u r e n  . . .
190 G r a n d  G o l i a t h  . . . .
191 G r a n d  J u p i n ..............
192 H a b i t  i m p e r i a l  . . . . 3

80
80
80
90

— 9° 1 g3 K a y s e r  T i b e r i u s  . . . — 80
l 5o 194 L ’ami du  coe u r  . . . . —_. 7°

— 9° 190 K o n i g s p i a n t e l .............. 1 60
3 10 196 M o n a r q u e  d u  inonde  . 1 25

— 70 197 N e l s o n ............................
198 N i m r o d ..................

3 5o
80 3 5o

I 20 199 O r o n d a t e s ...................... 1 5o
l — / 200 Pa-se  p o u r p r e  . . . . 1 5o

— 70 201 P l u t a r c h u s  . .  ̂ . . . 70
1

80
202 P o r c e l a i n e  scept re .  . . 3 5o

— 2 o 3  P o u r p r e  no i r a t r e  . . . __ 9°— 9° 2o4 P r i n c e s s e  de VViirtem-
i 00 h e r g ....................................... 2 —

— 7° 2o5 P r o n k  J u w e e l .............. 1 20
3 — 2u6 R a m o n e u r d e  Cheminee 5 —

— 80 207 Staa ten  G e n e r a l .  . . . — QO— 80 208 T e m p l e  de G lo i r e  . . .
209 W  oc z k a c h  niebieskie.

1
j j5o __ So
1 — 2 1 0 ---------------- b ia łe  . . . 60
i !_ 1 O 

O - 11 . — ----------- czerwone .
Za Joo sz tuk w  5o g a t u n 

— 60
1

J 80
kach h i a c y n t ó w  p r o s ty c h  
ru b .  *00.

1 5o
1 — T u lip a n y  w czesno .

—- Za 5 rub l i . Sztuk.
0 2i2 B r u i d  vou H a a r l e m  . . 

2 11> C l a a r m o n d .....................
8
8

— 5o 2 i 4  Due van To l l ,  nayweze-
1 ś n i e y s z e ......................... 3o

5o 215 D u e  van To l l ,  p e ł n e  . 3 5
— l65 216 — V o o r h e l m  . . . . 10

j63 217 G r a n d  i n a i t r e d e M a l l b e 8
218 P h o e n i x  de  Ro t te rd am , 10

— i53 219 I 'o t e b a c k e r  c z e r w o n e  i
— 4o ż ó ł t e ............................

220 S t a n d a a r t .....................
8

10
1 — 221 W c z e s n e  1'óznokolor. 25

222 Tui ' i iesole bardzo  pe łne
. - 9° i wVzesne po 3 ru b . 1

80
- 9° a r  c y  z y .

80 225 I n c o m p a r a b l e .............. 3o
2 224 Orange  P h o e n i x  . . . 25
2 — 2 2.5 S u l p h r e  K r o o n  . . . . 20
1 70 226 V a n  Zion  . ..................... 3o

— 9° 227 Cent ifol io  . . . . . . . 20

20
228 I  lore a lbo  p leno,  białe 

u e ł n e  . . . 4o



/ żó łte .

Za 5 rubli .
T  a  c e t  y .

229 A Ul i li R ............. ...  \ . .
25o Baselmanr iminor 1 J . 
2 3 1 Cliateau deNainui f . . 
2 5 2  Cour ile Ve rsa i l le  \białe. 
235 Grand Monarque i  . . 
234 — Pyirno ex t r a !  . .
255 Staaten Ge nera l  /  . . 
q36 Etoi ’e d’o i ' * .
267 Grand solei ld ’or, 

ex  Lr a fr iib . . . .
258 Joris.  4 ..............
239 Lord Major.  . .
240 Ma favorite.  .
2 4 1 Marseillane , la 

plus hat iye . . . .
2Ó2 Pangiott . . . .
243 Stanisław August  i
244 Wszystk ich  kolorów 

rażeni  .................
Ż o n k i l i  e.

245 Drobne proste pachnące
246 Pełne  ...........................
247 — lepsze .................
248 — naywiększe  . , . 
2i(j Proste wielkie j  bardzo

w c z e s n e ............................

.Następne Cebulki udają się
ty lko w  gruncie ..............

T  u l  i  p  a 71 y .
/ a  a sztukę.

P e łne  gatunkowane 
Aitnable Vriolelte . . . 

252 Belle Diane . . . . . .
2 d5 — V i o l e t t e .............
204 Bizard Canelle . . . .
255 Blanc borde pourpre  ,
256 — de neige . . . .  •
237 —* p o u r p r e .............
258 Caffć brun<.....................
269 Couleur d e f e u ..............
260 Couronne imper ia l e  .
261 —■ — jaune . . . .
262 Due d ’U t r e c h t . . . .
265 Gra ndeu r  formidable.  
264 Groene B i d d e r  . . . .
2 65 Plavo royal  . . . .
266 Mai tre roya l .................
267 Mariage de ma fi l le .
268 Mignon...........................
269 O r d ’O r p h i r .................
270 Passe tout  . . . . . . .
271 Pon l i f ex  Romanus  . .
272 Porce s ingul ier  . . . .
273 Proonk J uweel  . . . .
274 Bose ec la taute . . . .  
27a — j a u n e . . . . . . .
276 —- r n u n d i .................
27? S a l a m a n d e r .................
278 Sansegal . . .  ..............
2yg Victorieuse....................
280 Violet te mervei lleuse.

ż a  5 rubl i .  •
281 Pełn  e w róż n ych k olor
282 Poczwurki  czyli p ierza 

ste ........................................
283 W  prześl icznych kolo

rach  dobranych ..............
JRenunkufy tu reck ie  p e łn e .
284 Mervei lleuse jaune . .
285 Orange L e u w ..............
286 Bomano, rouge . . . .  

l ie n u n k u ły  p ersk ie .
287 Bardzo piękne pełne  

róż noko lo row e .................
288 Anemony bardzo pię

kne  pełne róznokolor.  .
Corona Im p c r ia lis .
C h i i i e n s i s .....................
Florę l u t e o ....................
— — — plono . . .
— —ru b r o  ..............
  pleno . . .

Folie s t r i a t o .................
Kroon op Jkroon . . .

296 M a x i m u s ........................
297 S l a g s w a a r d .................
298 Wi l l iam r e x .................
299 Wszystkic l i  kolorow 

r a z e m ........................
L iliu m  M a r t  agon.

300 Brune ęouronnee . . . 
5oi Couronne de Tunis  . . 
So i  — — d ’Algier  . .

S z tu k ,
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8
8
8
8

10
8

10

12
JO
10
10

6 
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20
16
12
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1 20
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__ 4o
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-_ 60
— 70
— 60
— 5o

1 5o
— 60
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— 60

1 5o
— 801

1 5 o
__ 80
— 80

1 —
— 5o

1 —
i 5o
3 —

—7 9°
— 80
S zt uk .

20

20

289
290
29 L 
292 
2p 3 
294 
29O

5o

20
20
20

00

5o

5
5
4
6
5 
4 
4
4
5 
5

Z a  5 r u b l i  
5o3 C o uronne  de ję iu s a le m  
3o4 F lo r ę  a l b o ......................
505 G r a n d - D u c ..................
506 F a  M a g n if ic e n c e  . . - 
3 0 7  P o u r p r e  fonce . . . .  
0 0 8  — — m agnif ique  . 
5og — —  plóno  . . . .
5 io  I lo n ia n o .............................
5 n  W s z y s lk .  k o lo r .razem .

L iliu m  JPomponium.
3 1 2  A ig le  d ’or  • ..................
3 15 A t l a s ................................
514 B o u q u e t  r o u g e ..............
515 C ouronne  d ’o r ..............
3 1 6  —  — ro y a le  . . .
3 17  C a rd in a l  ro u g e  . . . .  
5 i8  L u te o  m in o r  . . . . . .
5 ig  P ic o t te  ja u n e ..................
020 B u b r o  m in o r ..................
321 — C a e s a r ................
3 ^ 2  — m ag n if iq u e  . .
323 Sang de B o e u f  . . . . .  
024 W s z y s tk .  k o lo r ,  razem .

L in e  białe.
5e5 L i l ie  b i a ł e .....................
3e6 —  — — p e łu e  . . .
5 2 7  L i l iu m  c a n d id u m  f lo rę

m acu la lo  .
5 2 8  — — —  folie  s tr ia to .
■'1 2 9  — — ca lcedon icu tn  .
350 — —  k a m sc h a tk e n se .
3 5 1 —  ̂ s u p e rb u m
532 — —  t ig r id u m  . . . .  
335 —  — b u lb i fe ru m  . . . 

K  r  o k o ś.
534 W i e l k i  ż ó ł t y ..............
555 — — n ieb ie sk i  . . . 
536 — w czesn y  b fą łops try
5 5 7  — — —  ż ó ł to -p s try .
558 — c ie m n o -f io le to w y . 
53g P e s to w y  . . . . . . . .
p4o B ia ły
541 A i i ę s z a n y .....................
542 Niebieski  jesienny. . . 
545 Żół ty  szafranowy . . .

544 I r i s  anglica w wielu  
p i ękny ch  kolorach 

345 — hispanica także .
5'±(i — p e r s i c a .................
547 f r i l y l a r y e  w wielu  od

mianach ...........................
343 Gladiolus Bisantheum 
3^9 Mieczyki  białe . 1 £  
35o — -— różowe . i 
55t — — purpu ro wej  ~ 
552 Colchicutu auotumoale 
ooo — T- vernum . .
.554 Galanthus  nivalis pełne 
55j  Al l iumMol ly  (Ail  dore) 
556 Amaryl l i s  formosissima

(Lis St. Jaques) .................
5 07 Tuborozy pełne  . . .
5o8 I l i ac in lhus  Bclgicus 
55g — — comosus (J.

toupet ) . .
— monstrosus
— muscar i ,ma

jor (J acinlhe 
musquee) .

— plumosus(Ja
cintliae p lu 
me use) . . . 

365 Fe r r a r i a  t igridia (Tigri-  
die a grandes f leurs) . .

364 Tul ipa  p e r s i c a ..............
365 Paeonia  officinalis f lo

rę p l .....................................
366 — — — ro s e o . .
067 — — — albo . .
568 — — — łl. simpl.
5Gg — — loemina , , .
970 Paeonia anomala . . .

— humiiis  f ł .pleno 
5rj-2 — — albil’lora . . .
673 — — tenuifol ia . .
574 Sanguinaria Canadensis 
Cebulki ,  które u t r zy m y w a

ne bydź powinn y w cie
plarniach lub oranżeryach 

Za 1 sztukę.
375 Amari l l i s  atamasco . .
676 — — a l a l a ................
U77 Amaril l iś  aurea . . . .  
A76 — bel ladonna . .

56o
56r

362

Sztuk. Zą 1 Sit.uk ę. R K
6 3~9 Amari l l i s  capensis.  . . 0 5o
5 58o — —L crfspa . . . . 2 5o
5 58i — — curvi f lora  . . i 5 __
6 584 — — equestr is  . . . 10 —-

* 5 583 — — — fi, pleno. i 5 j -
6 584 — — — major . . i 5

1
6 585 — — Fothergi l l i . 1*0 _
5 586 — — Jonsoni . . . 15
8 387 — —  longi fo l ia . . 

588 — — lulea . . . .
5 /
1 __

5 —. — ornata .  . ., . 5 _-
5 3go — — — rosea . 10 --
5 5gi  — — purpt i rea  . . 5 -- -
5 692 — — re t icu la ta  . i 5 __
5 693 — — radia ta . . . 5 _
5 3g± — — regina . . . 4 __
5 5g 5 — —. revoluta.  . . 10 __
5 396 — — sarniens is  . 5 __
5 ^97 — ~  undula ta  . . 4
5 5g8 — — vit ta ta . . 5 a j 0 __
5 599 Agapanthus  mul ti florus 2 5o
5 4oo — — — lal i fo l ius. 5
8 4oi  Caladium bicolor . . . ‘4

4 o 2 Crinum americanum . 5 __
8 4o5 — — as ia t i cum. . . io —
4 4o4 — — lal ca tum (Arna-

4
, r yl- fale.). . . 4 o ___
i o 5 — — erubescens  . . 10 ’ .

1 4oO Cyrthantusangust ifol ius 2 -
4 107 — — — obl iquus . 3o —.

■ '4 ao8 C y c la m e n europaeum. 2 5o
1 iog — — — auctumnale
8 fi. Alb. . 2 5o

12 4 io —  -— —  alepicuin . 2 5o ,
4 11 — — -— couin . . . . 5 __

5o 4i2 — — — persicum . 4 _*
5o 4 i 3 Geranium tuberosum . 2 5o
bo 4 i 4 Gloxinia rnaculata . . 2 —
5o 5 — — speciosa. . . 5 —
5o 4 16 Gloriosa superba  . . . 10 —.
5o 4i7 Lucornis p u n c t a t a . . . 2 —
5o 4 18 F e r r a r i a  Favonia . . . 5 —

100 419 — — undula ta .  . . 5 _^
- 5o 420 Haem an thus  coccineus. 20 —

5o '121 ■— — — punicehs .  
422 I r i s  Susanna ( I r is  ti-

5 !
i
—

3o
. s r t e) .......... ........................... 2 5o
423 Limodorum tuberosum. 5 ____

00 4 o4 Pe largonium t r i ste . . 0 15o
n 16 425 P an cr a t iu m  amboinense 10 | —

426 — — — giganteum . 1 oj ____

00 427 •— — — caribaeum. 5 __
i 5 428 — — — i l lyr ieutn . 5
20 429 Velthei rnia viridifolia
5o (Ale t r i s  capensis) . . . . 5 —

5o G eorgina va ria d ilis  J lo re
12 - pleno.
12 No.  B uJjle.
3o i4 Alexander ,  b lanę  r o s e , . . 10
3o A lex andra  ..................... ... . j 0

6
20 Ardens ,  pou rp re  v i f . . . 5
j o  Ariadne,  rose l ilia . . . . ; 3

6 7 A ga the ro yal ,  b lancd’Aea
6 t h e ............................... ...

2 Aurantiaca , orange rein
5

10 h r u n i ........................ TT'1
10 18 Belle Al liance,  I i I la rou- 

g e a l i e ........................... T
to — — Bosel le,  couleur  de

1 0 rose ............................... 5
24 — — Sullane,  coul.  d ’isa .

b e l l e . ............................... 5
1 0 11 Calipso, violet rose . . . 5

12 Cramoisielloya' l .cramoisie
5 v i f .................................. 5

12 21 Jolie rouge,rouge re mbrun i  
51 velegaute ,couleur  de briiitie

t
3

5 25. La Candeur,  blanc p u r  . 10
3 i 5 Alariane, violet gr isa t re . 5
2 8 Mignone,  routró fonoe . . 3
5 26 Oldcnbarnefeld t,  chamois  3'Z I  \  1-* a  ly  1 0  I r\ |  1* 0  I,— 1 .1  A  tf .  t  v A  5 . » ■ ■ . ?O U X Ol U, l l t )VVbh. l . j )0UI  DI G kl l 'Ul

2 lent  . . .  ..................... 5
3 22 Sulphur ine ,  jaune pule . 5
2 iq Sul tan Achmet ,  coul. de
5 pai l i e ............................... 8
2 9 Ti tus,  b l c u l i l l a .............. 4

16 Violet te Superbe ,  violet . y
S 17 — — tr iomphante ,  vio

let  b leuat re  . . .  . . 5
R. lK 1 W ash in g to n ,  po urp re  b leu 3
2 | 5o Oprócz wyżey  wyl iczonych,
2 j5o eszcże 5o now yc h  odmian,  io gal.

. 0 - oódług w y b o ru  przedająeegn za 5o
4!— r u b . : 1 b za A3, a 24 za 70 rubli.

L tegoż znaydują się wszelkie nasiona roślin w a rzywny chi,.. .1......   1 * . 1_i i .....5 . iatowy'ch, gospodarskich,  i l. d d r z e w a  owo
cowe różnych gatunków,  agres ty  hollendorskie  ^angielskie," t ru skaw ki  i t. d., flanse, p lanty  ananasowe,  m . . 'owe,  
pomarańczowe,  równie jak mnóstwo ro ś l in t re ybhauzow yoh  i oranżeryowycl i .  Do cen naznaczonych w sp rowa
dzaniu pocztą, przyłącza się koszt za przcs .mię. Można też wszystkie te a r ty k u ł y  sprowadzać za p ośrednictw em  
Domu I  cwąrżystwa Dobroczynności  w Wiln ie .

jT o in o  drukow ać Policm eyster C h rzą s to m k i.


